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Kraków l o  października
Mnostwo symptomatów ogólnego położe- 

">* P01" ^ 1 earopejskiej objawiło s lo w cią
gu Kuałego tygodnia. Ailokucya Ojca S m  
. wydaleń,e a R zymu posł> j , , rdyJ4sti<| 0
świadczy, ze stanowisko Stolicy Apostol
skiej w niczem nie zostało zmienionem: listy 
pasterskie i protestacye biskupów francuskich
f ł  7>1"?°Wn̂  * energ'czn$ skazówka uczuć 
katolickiego świata w kwestyi władzy do
czesnej  ̂ Papieża. Memorandum sardyńskie 

owodzij że polityka tego państwa nie zmie
niła się w niczem, i dla tego niczego no
wego w niem doczytać się nie można. Po 
odpowiedzi króla Wiktora Emanuela depu- 
tacyi bonońskiej, list Mazziniego do tego 
monarchy zadziwiać nie może; Mazzini ab- 
dykuje sprawę rewolucyi w jego ręce, skoro 
król przyjmując rz^dy z r$k Bonończyków, 
zawarł z ni^ sojusz. Tymczasem rzgdy we 
W łoszech środkowych postępują jakby przy
łączenie ich do Piemontu było już faktem 
dokonanym: znoszą granice, paszportu, ko
mory, c ła ; równają monety, wagi; zawie 
szają herby domu sabaudzkiego; wydają roz
porządzenia w imieniu króla piemonckiego; 
Constitutionnel półurzędownie powtarza, że 
życzenia ich zgwałcone być nie mogę.; a 
znów okropne morderstwo w Parmie nie po
zwala sędzić, Łby zostawiono długo księ
stwa samym sobie, jak to zdawało się być 
zamiarem gabinetów. W  Neapolu pod pozo
rem ćwiczeń wojskowych przygotowania wo
jenne. W  Ziirich konferencye silę się aby 
ułożyć traktat pokoju li na odstąpieniu Lom- 
bardyi osnuty. O kwestyi kongresu żadnego 
przeważnego głosu. Cesarz Aleksander po- 
W° uJe. d? Warszawy posłów swych przy 
europejskich dworach uwierzytelnionych. Flota 
angielska kręży na wodach Gibraltaru; fran
cuska opuszcza Tulon i niewiadomo gdzie się 
udaje, lecz sęd zę , że ma być także widzem 
wyprawy hiszpańskiej do Maroku. W  Stam
bule wskutek odkrytego spisku codzień nowe 
zmiany. Lord Russell w depeszy do sir T. 
Bruce chwali go z postępowania w Chinach, 
i każe się domyślać, że Anglia o srogim 
zamyśla odwecie....

Każdy z tych symptomatów jest ważnym, 
ale nie maję one spójni tak widocznej aby 
się w dzienniku pochwycić dała. Zwięzać je 
w całość i ułożyć z nich obraz ogólnego 
położenia—niepodobna; na wyliczeniu ich za
tem poprzestać należy.

rzyć tema zechciał, nie jętyk polaki jest wykł*-

l 0WŁ e t v °  IŁ0? 020*™ d0 uczn>°™ PO^-oy. Niestety, w towarzystwie muzyoznem Iwow- 
suem język polski nie uzyskał dotąd, iż się u k

< * » * * . «™ .mi ,  *.ny> » .  O d / p i o w l ń i e p o  p o i ik n  

przybyce m im stra  h r. G o łu o h o S sk ie g o , je s t  do-
Jsite^y^preT e?; wyr1źne ^^an ie  dzisiejszego 
względzie. ’ bokiem  i  t/m

kazui?2 aźfibw0 Wy^^a<̂ u w Bzkole, słuszność na- 
h t  ™ w! 7 nauciyoiele umieli po polsku, niż że
by wszyscy uczniowie choęcy s;ę kształcić J  Bn
S T w y r f e 6?  » ^ r “ ; ,UV  Hngwifltyozne, 
nyoh. ? języków oboych w nićj utywa-

H o r e s p o a t f e i a c j T i i
Lwów 7 prźlziernika. 

(z) Z początkiem bieżącego miesiąca rozpoczęły 
się kursa s;kolne na wszechnicy, tudzież w szkole 
teohnicznój. Patent cesarski z d. 8 sierpnia tyczą
cy się zaprowadzenia języka krajowego, jako wy
kładowego w gimnazyach niższych, a którego wy
konania z takiem upragnieniem powszechnie tu o- 
ozekują, nic został jeszczo przy rozpoczęoiu roku 
szkolnego zastosowanym w żadnem z tutejszych 
gimnazyów. W gimnazyum Franciszka Józefa, da
wniej zwanem „Gimnazyum polskie0, nie przyjmo
wano na ten rok uczniów obrządku greoko-uni- 
ckiego, dawniejszych zaż wydalono, odsyłająo ich 
do dwóch mnych gimnazyów tutejszych.

W  ogóle brak gruntownój znajomożoi języka 
polskiego dawał się dotychozas dotkliwie uczu- 
wać wielu uczniom szkół naszych, k tó rzy  pracą 
i nauką po ta  obrębem szkoły znajomości one- 
go nabyć się me starali, nie iżby mówić nim 
zapomnieli, leoc ze się Bim pisać poprawnie nie 
nauczyli. Brak ów połączony z nieznajomością nau- 
kowój terminologii polskiój d o ty k a  również techni
ków po ukończeniu akademii, w i0h zaw odzi pra
ktycznym.
. W “ kole towarzystwa muzycznego rozpoczyna 

się także kurs nowy. Wykład nauki o harmonii 
został bardzo stosownie rozdzielony n» dwa od
działy: pieiwszy poozątkowy, drugi wyższy dla 
uczniów więoej uzdolnionych i więcój już w muzy- 
oe wykształoonych. I w tój szkole, a któżby uwie-

Z w*c]kl^  zadowoleniem ozytaliśmy^zdanie wa- 
2  z° Bonn^-*6 ja t?  kró1 g d y ń sk i dał deputa- 
nf«in ™ u n* ni68zczęście bowiem śród za- 
Dublioztmó/*460’ 8 .zwłaszcza źródeł z których 
w z t l e S  D” ZR Się 0<wi.ecs. zdania w tym 
n r /^ m l Pr.aw.,e w °góle nie są ani jasnemi, ani
szcza Też T  f ™ zn6Ini iakh7 h7* powinny, zwła- 
nowfórl • >a,a na.8zym > raz jako katolickim, 
win/wa* ,lz. wła8ny mtcrea powinienby nas sta- 

? ^ p m o if  z^ wałconój legalności, zkąd- 
>-oj wiek gwałt przychodzi. Wiktor Em anuel ro z
różnia obowiązki księcia katolickiego i księcia wło- 
skięgo, tymczasem dep-e prawa nac-elnika kożcio- 
: V  ,scj® Włoch. Występuje wprawdzie częśoią 
i8 adwokat w cbec Europy, ale jest to jak często 
u nas wpraktyce się napotyka: że obie strony tracą, 
a adwokaci stają się panami przedmiotu spornego. 
Nam się zdaje, aczkolwiek nie życzymy tego W ło
chom, ża przedewazystkićm staje się cn mimowol
nie adwokatem rewolucyi i stronnictwa Mazsinie- 
go, n»piz--ciw rozwojowi wolności wloskićj, którćj 
me będzie, jeśli prawa Ojca ś. i kośoioła zdeptz- 
nemi zostaną. Nie tacy bowiem mocarze i geniu 
«zc p k  Wiktor Emanuel, widrieli o tę sk*łe, po
tęgę swą rozbitą. v  *

Wzmiinka w lifcie poznańskim Czasu o pro- 
j okcia załczema konwiktów pod sterem ducho
wnych przy gunnszyach miejscowyoh, który zre
sztą jest tylko projektem ojaowskiój pieczołowito
ści arcypastorza o dobro rodzin crchidyecezri i 
odpowiedzenia najgwałtowniejszej potrzebie kato
lickiego wyehownnis, leoz o którego wykonaniu mo
wy jeszcze niema, i zapewne to nia tak prędko 
nsstąpi, przeszła również i do kolumn Dziennika 
Poznańskiego. W  rzeczy snmćj projekt ten niezo- 
«fał potępiony, ale wzbogacony zastrzeżeniem 
przeciw wychowfniu jezuickiemu i klęskom, które 
ono zadać miało krajowi naszemu (zapewne"szere- 
gólnićj w prowincyach pełockich)!

Sprawa zapisu Konstantego Swidzińskieeo 
7 z różnicą mnićj lub więrój
zywśj formy, nieomal w ten sam sposób osądzo- 
ną zostałą w trzech pismach krajowych, B i b l i o t e c e  
Warszawskiej, Przeglądzie Poznańskim, i p| S  
paryskióm, m0że to być wskazówką dl* intere- 
n;T anyck» jakićm jest zdanie wielu, czego się no 

spodziewają i czego żądają. * P°
nratfn/l^7, &ri nikt 1 cSÓb» n ktÓr7cl1 objaŚnić się 
* k f  ‘fmy, nie rozumie znaczenia tego rodzaiu 

>. wydanćj w Petersburgu, tyczącój sie
dalszych kroków konfiskaoyjnych 

. 2g‘ęd,em ,08ób w r. 1831 skompromitowanych’
sknwań; W,.emy» z teg° oraJU iuż nio do konfi- BKowania nio zostało; musi więc uk»v ten inne ja-

\  . Raczenie, bo przecież i Europa w tym
h«z tras1® ^e8t Już doś6 objaśnioną, by się słowem 
bez treści , znaczenia mogła dsć złudzić: 

świetny zakład maohin rolniczych Dra Cegiel- 
flEiego, którego wyroby i w tym roku zjednały 
aia znakomitego tego obywatela i Przemysłowca 
dwa medale na wyBtaw;0 w Łowiczu, znacznie roz
szerzonym j powiększonym obeonie zostaje przez 
otwarcie nowo zbudowanój odlewami w mieście i
założyciel co t6m wi«k" ł  je8‘ Z*sim >  że8 P°wziąwszy raz myśl tę, nie wahał sie
1 } a t0 pomimo tak finansowo nieko
rzystnej chwih, p0 tylu klęsbaoh rolniczych, które 
koniecznie w zakładzie takim jak jego, odbić się 
mus?*}* *

n , . B erlin  8 października.
r» v.k« £ baron* Sohlsinitza na notę hr.
Rechberga, 0 którój w przesrłym liśoie wspomnia- 
łem, znana w*m już zapewne w całój osnowie 
z pruskich dzienników, nie zadowoliła zupełnie ani 
treśoią, ani formą zwolenników reformy Bundes- 
tagu, którzy w treści oczekiwalij więcój energii 
Odpowiedz n. Sohleinitza nie idzie w głównój rze- 
ozy dalej jak odpowiedź hr. Schwerina d*na mia
stu Szczecinowi, to jest, uważa cel dzisiejszej agi-

tacyi, którym jest reform* Bundestagu, za upra
wniony, a w środkach tylko prowadzących ku nie
mu przypuszoza możność nielegalnego postępowa
nie, chociaż tego dotąd nie widzi, a w każdym ra
zie odpiera od rządu pruskiego wszelhio czynne 
bezpośrednie i pośrednie popieranie takich dążno
ści, które by się me dały onrzeć na duchu i literze 
prawa bundesUgowego. Potrzebę reformy Bun
destagu, mówi z większym nieco przyoiskiem p. 
Schlanitz, uznnła sama Austrya jeszczo wnm o- 
wie ołomunieckiej, i nie jest ani mądrze ani spra
wiedliwie z walać ją na błędy i dążności stronnictw 
politycznych. Odpierając reformę, Prusy nie hoł
dują ani jednostronnym opiniom, ani samolubnym 
tendeneyom, lecz dopełniają powinnośoi jak wzglę
dem siebie tak względem Niemieo. Na (akiemże 
zapatrywaniu aię opiera minister pruski, powołu
jąc się na zasięgniętą opinią Księcia Rejenta, o- 
bronę eł<Sw księcia sasko-koburskiego i nie znajdu- 
je V/ nich nic takiego, coby gabinetowi austrya- 
efeiemu dawało powód do zastrzożenia praw in
nych książąt niemieckich, pojedyóczo lub w związ
ku uważanych.

Wideć z tego, że stanowiska dwóch mocarstw 
naczelnych daleko jeszcze stoją od siebie. Odpo
wiedź księcia koburskiego, na netę hr. Reohberga, 
podana wczoraj w treści w telegraficznój depeszy, 
nudesrłćj z Frankfurtu, nio jest bynajmniej zdol
na, zbliżyć strony do siebie. Książe, jako panpją- 
oy, zaprzecza komukolwiek, mianowicie zaś któ- 
remtifeolwiek gabinetowi, prawa do pociągania go 
do odpowiedzialności za powiedziane słowa i od
wołuje się z odpowiedzią swą wprost do Cesarza 
nustryackiegc, który prawdopodobnie o nocie br. 
Eeohberga wcale nie wiedział.

Tymczasem, jak zjednój strony mnożą się de- 
klaracye przystąpienia do programu eisenachskie- 
»o, tak z drugiej strony wzmaga się oddziaływa
nie pcjedyóczych rządów przeciwko tymże oświad- 
ozeniom. Po Darmsttdzie i Hanowerze grozi teraz 
Meklemburgia już nie dysoyplinarnem leoz krymi- 
ns.lcem śledztwem wszystkim tym, btórzyby śmieli 
brać udział w agitaoyi unionistów. Niech to niko
go nie dziw i, że książęta kraju tego, tak blisko 
spokrownieni z dynaatyą pruską, w przeciwnym 
stają obozK. Oni tak zawszo postępowali, ilekroć 
chodziło o reformy liberalne czy w ogólnym inte- 
resm Niemieo, czy wiszczególnym pojedyóozyoh 
państw. Ze wszystkich krajów niemieckich Me
klemburgia najwięcej dotąd jest przenikniona za
sadami i ustawami średniowieczami. Tak zwana 
„junkierya0 kwitnie tam dotąd w eałój sile. Jest 
o zre8lt» kr*łT,ak tworzony na to, aby był wcie- 

łony do Prus. Unika on zatem tak w polityce, jak 
w kościele jak w systemie wychowania, jak w sto-
BUu t  LcelayPb > wszystkiego tegocoby go z hżało do Prus i w końcu mogło uła
twić zamalgamowanie się z niemi.

Książęta panuj‘ący przesiadują ozęsto na dwo
rze pruskim, służą nawet zwykle w młodości
W- dTnarodo uneg°  8»9iada- al° w interesach międzynarodowych węzły te niemają żadnego
znaczenia. Książęt* meklenbursoy będą ostatnimi, 
którzy podpiszą się na hegemonią Prus w Niem
czech. W Prusicch uważsją Meklemburgią za Beo- 
oyą niemiecką, za małe Chiny. Ja  powiedziałbym, 
że w systemie jej rządu i charakterze społeczeń
stw a jest do tą d  coś słowiańskiego, czego duch 
niemiecki strawić i przerobić nie zdołał. Dynasty* 
sama uważana jest za pochodzącą z krwi słowiań
skiej.

Uroczystości koloóskie z powodu poświęcenia 
mostu na Renie były bardzo świetne. W mowach 
przy tej sposobnośoi misnyoh nie brakło napom
knień historycznych i politycznyoh. Przebijał w nich 
oharakter prusko-niemieoki: Wszyscy ministrowie 
powrócili jo* do Berlina. Książe Regant przybę
dzie za dni kilka. Król ma się znów gorzej, mówią 
że zagrożony jest zupełną stratą wzroku. Pokazało 
się tu kilka Przypadków oholerycznych, ale bez 
charakteru epidemicznego. Pogoda piękna. Przy
jazd cesarza Aleksandra do Berlina woale niepe
wny. Cesarzowa matka przepędzi zimę we W ło
szech.

P a r y i  6 października. 
Zawiła sprawa włoska nuży wszystkich kores

pondentów. Pisząc do kraju oddalonego o 200 mil 
i niechcąo go w błąd wprowadzić, korespondent 
nie wie jak list zacząć i jak go skończyć. ]\fv_ 
ślałem wczoraj, że będę mógł napisać: Ce
sarz przemówi w Bordeaux o sprawie włoskiói 
trzeba więo czekać0. Tymczasem Cesarz nie prze
mówi w Bordeaux. Miasto to daje Cesarzowi nie 
obiad lecz bal, * na balu mów nie bywa. Byłem i 
jestem za polityką oesarską we Włoszech, bo po
lityka ta jest anty-angielsbą, jest katolioką i za- 
stósowaną do Włochów, jak wiadomo, nie woj

skowych. Czy ta polityka przemoże? czy jój ce
sarstwo nie opuszcza przez powody inne, powody 
dotyczące zasadyi przysposobienia dla siebie w razie 
danym życzliwój broni? W tym względzie zdani* 
i źródła są nadzwyczajnie rozdzielone, nawet zda
nia i źródła rządowe. Cesarz chce używać w księ
stwach włoskich i Rorratii samćj perswazyi i dzi
siejszy Constitutionnel zaręcza, że Cesarz inaczćj 
postępować nie myśli, a tymczasem perswazye 
odbijają się jak groch o ścianę. Toskania rządii się 
w imie króla piemonckiego; toż samo robi Ro
mania i toż samo zrobią niezawodnie Parma i Mo
dena. Reakcyi, na którą się oglądano, nie widać. 
Piemont prze księstwa biegle i zwycięsko przy 
oklaskach ca łój Anglii; ma już prawie za sobą 
le fait accompli; chce mieć nadto za sobą prawo 
iw  tymcelu przesyła do dworów nowe memoryały. 
Z drugiój strony podniósł się głos Ojca świętego, 
i ambasador piemonoki w Rzymie odebrał paspor- 
ta, podniosły s ę głosy duchowieństwa francuskie- 
go nietylko. w formie cyrkulnrzy lecz protestacyi, 
ąodniosły się nawet po kościołach modły za sto- 
icę apostolską. Kościoły całój Francyi modlą się 

za Papieża. Co chwila spodziewają się starcia 
orzeciwnych wojsk, a Cesarz od tego strony od

dala i aby utrzymać je w pokoju, myśli zostawić 
irzez^ całą zimę armię francuską w Lombardyi. 

.Podpis trzech traktatów w Ziirich zbliża się. Na 
mocy tych traktatów Frarcya ustąpi Piemontowi 
Lombarclyę z zupełnóm prawem a nie warunko- 
wóm, jak choe Unmers, ale czy jeden z tych tra
ktatów podpisany przez Francyą i Austryą, zde
cyduje o losie księstw włoskich? Tak sądzono 
raonegdaj i tak sądząjeszcze dzisiaj. Wybór w To- 
skam1 ma być przez traktat w Zurich poddany 
pod głosowanie powszechne, a dopiero, gdyby to 
głosowanie oświadczyło się przeciw księciu, po
stanowiłby kongres. Kongres wisi jesreze nad 
hrancyą i może się nieograniczyć „do faits gó- 
neraux0. Anglia ma w razie przewidzianym ze
zwolić na kongres z warunkiem, że do niego przy
stąpi bez żadnego obowiązku głosowania w tym 
X -  -89(£\e ’ } *«. b?<łą doń powołane wszy-
tkie części Włoch; inne państwo ma zezwalać 

na kongres z warunk em, że do niego zortana 
przypuszozone wszystkie mocarstwa, które nale- 
zsły do traktatów z r. 1815. Czy na ostatni wa
runek, który mógłby wzmocnić traktaty z r. 1815 
może przystać Frsncya cesarska? Diiś idzie już 
nie o obawę pozorów, lecz o liczbę głosów, gło
sów przeciwnych Piemontowi i Anglii. Prusy gło
sowałyby z AngPą, ale kto wie, jak zapewnia 
Inwalia Ruski, czy Rosya w chęci przeoiwnćj za
sadzie me głosowałaby z Francyą? Franoya była- 
hy szczęśliwą, gdyby w razie nie udania się 
w loskanii wezwania do głosowania powszechnego, 
polityka jój włoska mogła być przeprowadzoną 
przez kongres, gdyby kongres Francyą od zarzu
tów zasłonił. Rzeczą jest godną uwagi, że wszy
scy światli Francuzi widzą na którćj stronie stoi 
polityka francuska, lecz że ich przekonania są spa
czone przez namiętności obudzane przez Unicera. 
Debaty np. wiedzą dobrze czego trzeba Francyi, 
lecz m.l:zą lub powstają na Unitera. Jeżyk Um- 
cera jest ciągle i meule zenie wvzvwaiacvm Dni 
nion Nationale, dziennik Palais Royal, wilczy sy-

S T n  b r ° n i?  I 011* *  I
..W , z , poBtyk,Pn° e S L 'v P*d“i'-  'R“ ™, WalcP  ozv z rozłnłoJ; Pjemoncką, C2y z przekonania,
niemal na k- 7  r° Constitutionnel trzyma się 
S  wvT. -e ^ ° ny- Polityki z Yillafranca broni 
skići m L  '6 ^  F°z™ązanie sprawy wło-

eanoln r .w,P ewndj dozie wpłynąć postępowanie 
csŁ ł ii ten W1,że 1 Kzymem. Cesarz

S J I  V Neapolu jenerała Rogueta. Baron Bre- 
mer Neapol opuścił i przybył do Paryża.

‘ alewski wróci z Biarritz pojutrze. Okoli- 
czność że król belgijski opuszczająo Francyę, udał 
się do Genui a nie do Turynu, jest braną za znak,
P® i T  ne8ocyaoye w Biarritz nie powiodły się. 
Podobnemu tłumaczeniu możnaby dać zaprzecze
nie choć się w Biarritz nie było. Król belgijski 
jest zbyt doświadczonym, aby się był wybrał 
z tćm, ozego nie był mógł z r o b ić .  Udał się do 
Biarritz hr. Pourtalea, ambasador pruski. Udał się 
tam także nareszcie lord Cowley Ten ostatni za
pewne nie w samym interesie Chin lub Maroku. 
Udanie się lorda Cowleya do Biarritz jest brane 
za dowód, że Anglia ustępuje Francyi w przed
miocie Włoch i kongresu. Bordeaux eotuie świe 
tne przyjęcie dla Css.rstwa Miasto t o m ? o b e S
wystawę przemyBlową, urządz°ną z wielkim 8ma_
kram. P" ?  «dą do Bordeaux d. lOgo
wieczorem . Nazajutrz będą na wystawie, wyścigach

V  d- 12’ rano ciasto opuszczą.
VV S.80aTrstwa nabożeństwo w Rueil

i*. . f^dlowój Hortenzyi odbyło się przy
wielk'm śjisiu dygnitarzy i narodu, choć mniój
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4 "ietnie nii lat poprzednich, gdyż nie było śpiewu

f I E  kadrów  Tulonie odebrała rozkaz udania się 
ku brzegom algierskim. Uda się ona niezawodnie 
potćm ku brzegom Maroku, bo d. 15 t. m. uply- 
„  termin zadośćuczynienia, jakieMaroko dać winno 
I li  zparih Anglicy patrzą zawsze bard:o źle na 
wiine Hiszpanii z Marokiem. Nic im się jednak _
złego nie stunie. Będzie to woina cząs kowa, która J memęzkcść. 
rie  naruszy ich władzy w Gibraltarze, a która 
HiszpłI!i% trochę pogodzi i podniesie. W tej woj
nie Francya weźmie udział na swój własny ra-
chunek z* napad Marokanów na Algeryą- Jenerał| R  Im bardziój zbliża się chwila

pisywać listy, że pisywał je z pracą i że często
je nawet przepisywał. . o t  n

Wyjdzie wydanie zupełne pcezyi btefana t a r 
czyńskiego, w jednym tomie majori.

„Bitwa R acław icka*  Lenartowicza będzie zape
wnie tylko finałem większego poematu. Wiem, z* 
autor opisał wszystkie inre bitwy i że je opisał 
wprzód niż krytycy mężni zarzucili jego poezyi

Nie mógł się jeszcze dotąd na zewnątrz z nikim 
skomunikować. L ;sty uwierzytelniające go zostały 
złożone przy wejściu do pałscu cesarsk iego  w świą
tyni słońca i m»ją tam pozostać 'czterdzieści dni 
dla oczyszczenia. Po tym upływie czcsu dopiero 
dotknie się ich naczelnik gabi-ctu cesarskiego i 
zawiadomi o nich monarchę swego; jeżeli będzie
tego potrzeba. ,

Wypadsk oporu Chińczyków ns P tiho  z:chę- 
cił i inne ludy wschodnie tak wstrętne od wszel-VII*. A lilt I c 1U y+J wvuhfmuiv "  X — ••
kich z Earoprjeżykami komunikacyj. W Japonii
i królestwie Siama taż sama kwestya wykluczania

pu- Europejczyków z obrębu stolic wbrew warunków V. i , \  J  v __:v- Nsft mo-

W ie d e ń  9 paź dr. Gazeta Wiedeńska podając 
nowiny dworu mówi, że 6go b. m. książę Karol 
Badeński, kardynał książę prymas węgierski Sci 
towski i hr. Buol-Schaueastein, byli u stola cesar
skiego. Dnia 7go odbywały się kilka godzin nara
dy ministrów pod przewodnictwem J. C. Mości. 
Dnia 8go J. C. Mość w towarzystwie księcia Karo
la badeńskiego udał się koleją żelazną zachodnią 
przez Lambach do Ischl. N. Pan pierwszy raz je 
chał na tej kolei, z tego więc powodu dworzec 
w Penzing pod miastem był świetnie prybrany, a 
hr. Wickenbur^ jako członek rady zawiadowczćj 
tćj kolei, przyjmował N. Pana w dworcu.5 października 

dla, w którój \

należała estyi nie zaradzą potrzebie obecnej. ^  ^ ^ 1  ,  . 8a^s 0 ^  p r z y j e ż d ż a j ą  (taczano po dziennikach ostatnim nawet razem
tera się ograniczy, że u s u n i e  powód d o .  m  . b e d a V td n ?  m L c o  przez w formie wyciągu telegrafowanego podania, zdra-prędzćj Rosya i Anglia. Ambasada turecka wy- na

Btaw la

prowadzi m W  zgromić! nyoh \m y .tk ic l i  członków odczyMny z o r a ■ A h k u u n i 'U  p o n jz n .  Ł , |  czytelnicy n.jlepićj ,zm< o ,ądz;. Tymczasem
n .  ,gym oS ,dn- czyli inatriment p .k d .  Zla . i ,  W  “ F  » ' - h  i  S S T Ł f c y  »* >» " " W .  *• ‘» 6" 7  7 , ci«'
-i, ż,; ajenci » L  liozly pojedynczy bo trzy będę trnnznkoye, t ćm oz .ie w gl,M  «*w nie poczyial, za stósowne osmecic pod tym

Wl Się —, - -  .  - . .
go roku przeszłego za powołanie
chowieństwa greckiego w Bułgaryi, że ajenci ro- jąo Uczby pojedynczej, do ' TZ? ^ ; " s ta n a  o- koLspondln paryzki d o n o s i ł  o tćm co si, w głębi gów nie poczytał, za stósowne osw.ecic pod tym
S S T S Ł A  to i duchowieństwo, i co więcćj, które trzema osobnemi instrumentami zostaną o h o w fp w ite j ala środk; komunika- względem publiczności ze J. Ks. Wys Książę Sa-

Petersburski rości sobie uroszczenia do kreślone. Najprzód Francya, Austrya i O ty n ia |p o ls k ic h ^ P ^ n c y j  flnrłfiC,mońc;. | sko-Koburg Gotajski, jak tego po mm jako po księ-
sup rem acy i n a d  ludnością chrześciań  ifeą w T u rcy i. podpiszą tra k ta t d o t y c z ą c y  ro zg ram cze r

Propaganda teg o lz ien n S a  S n r u m L a T b e jm u ją o ”  c*yą  Lombardy! na-1 mianowicie, Marsynę i ^  do'N iem i^, zupełn ie 'innego  j e s t  zda-
*dafe się udawać i może się stać ważną. koniec osobny,, i trzeci u k ł a d ylko wróci Bru ^ w t h dnach Paryż, ni a, aniżeli ci, którzy podpisali przedłożony! mu

Mowa księcia Miłosza zajęła Paryż swą szoze- przez Francyą i Austryą w którym waranM ^basadorow ic rosyjscy przy dworach program, . ze nota bar. Seebacha n.emmćj wyra-
tą Wykryła ona dawną chorobę Serbów: biedę ktatu w Vilkfranca zostaną dok„ ^ ^ h  ^ c a rs tw  europejskich wezwani zostali źnie poczytuje d o b r o w o l n e  p r z y z w o l e n i e nrzvimo*ać z ostro- T e n  t o  o s t a t n i  a k t  b ę d z i o  najważniejszym doku wielkie,, moc T8tk i ch  r z ą d ó w  n i e mi e c k i c h  za me-rm a n i^ d o ^ u rz ^ d ó ^ T n e b a  przyjmować z ostro

żnością krytyki postępowania ks..Miłosza przy _

^ S i ' w ' S t a  ^ o b PrZ ” r.d ‘ »m t ^ c z / l a b l  »  1 1 d r i.V ć i p . m i j . ć  „ i .  m o i o , . -
jest wię J straoili wiele że przeszli przez porozumienie otrzymać się dało. O kongresie za- przed sobą, donosi z Marsylii, x e V- ° : .r _  Gazeta Tryestska donosi, że pewien inżynier
S ® ?  że nie Zakorzenili ” *^ebie ża- wsze jest mowa. Kongres w opinii publięznć, ode- L gent dyplomatyczny francuski przybj doD̂ nY j CJwilny z kr6iestwa Weneckiego rodem, który pod-
n o w ą  rewolucyą, próżny i trzeba gra rolę opatrzną. Owój to władzy umwersalcćj,L missyą od rządu swego. Ma on mie p . ostatnićj wojny przerysował plany twierdzy

odrob ić  z * cała energfą narodu i księcia. cd którćj Włochy spodziewają się zupełnego zba- zbijać fałszywe wrnoeki ja ^ e ^ y ^ c ła ły  ^ ^ v V e n e c y i  i takowi przesiał nieprzyjacielowi, skaza
n Forcade w / ł ° S r L  Devx MondesUizm*, ale n , nieszczęście codzień przybywa tru- 8zech oświadczenie Cesarza £ 3  ny ZOSt8ł na 15 lat twierdzy.

Kronika p. h orcade w „  r i .n„(1. L nnd„; ; tnmolikacvi. tak żo pełnomocnicy mo-1 gtanowczo obstsje przeciw przyłączeń,u loskrnnj  J _ Czasopismo Indicatore veneto i  d. 5 b. m. to-
ikonfiskowanv policyjnie.

M1Ctr ; : ^ r  wBolnnś / ' i g goZdność PrM owTlorda Russell w Aberdeen wyrzeczona a L trudności przez V6l - / ar̂ ole’?ê e zS nz;8°b“: -  °Gazet^Wieckńska podaje następujące słowa
nie z g o ^  __ ^ ^  „ . . I n  MonitorI we F ranoyi i zapewne wszędzie wyjąwszy w e [ Czy tylko W łochy p -m i $  ̂ %— w ,^ a ,„ tn 8ię - jo  stanowisku gabinetów pruskiego i rosyjskiego

praw ie  w łosk ie j:
Jzienniki francuskie jakoteż korepondenci pary

scy pism belgijskich zajmowali ‘ię od niedawnego 
czasu niejedokrotnie stanowiskiem Prus w kwestyi

I U/lnflklAI A n r ? V  ł o m  f u r i a o i l a i l i  i u  f n r a - i  n i i i w  r r a .

chodzice~i' B elgradu/rortępow anie teg,, ^tóre nowe Btwow, poloienj®. a rzeMy*lbb|m^)B:neBia teleffr.fiMna Łtćr, w t ć j  «bwffi m-m U j

inie. Jenerał Chasganner, poa j y ę w  węzJów łączących legacye z pań-1 sk j zgromadzenm i ruch.ten me .mniejsza J  J .  SDf)dziewać sie

smaku Francyi. Zresztą marszareą jesi uprzejmym,
uważającym i sprawiedliwym. Złe języki ‘ j* opór :ak i przesadzone obrony wymo
że takie przymioty nie tworzą jenerała, ze je nłenr"vsDarz»ją stronników Ojcu święt. Bar-
waży więcćj przez swe w a d y .  Być to ® L j  wjelu katolików ubolewa nad kierunkiem jaki
gdyby tak było, byłaby to szkoda dla ludzkości. dzo ““ k°“ ^ w0ru rzymskiego wbrew natu-
Nie sądzę, aby geniusz wojenny wy“ 8«“J t e j  u t n e i  osobistego głowy Kościoła. Wpły-

ialudności w grotach algierskich, patrzenia z . ro rtMiałtftUI7nn nrzemagają, i nawet już do mektó-nia w grotach atgiersfacn, patrzema z ewałt0wne przemigają, i nawet już do niektó
r ą  na dziesiątki ty sięcy  poległych w Krym e i je r y hgW" onkówF episkopatu francuzkiego trefić u- 
d.eoia ze smakiem śniadania pcmiędzy trąpnu.U yoh czlontoiw q fkólnik) który

ijłnny me Dotrztbuie tych przymiotów, miały. B se ip . „ w w . " ._____nnmn-Geniusz wojm ny^ie potrzebuje tych przymiotów; I miały- B’̂ ° P  ^  "skutkiem zasmuca! Nie porno'-
U t ,yB»lć pi,k»y i ciepły. W o .o r .j |u p o re m « t o ™ , J . i  ̂ ^  jak

mieliśmy 30 stopni ciepła. Polowanie idzie w naj- że on, ale z. p oitiet8 4e r  d papi6zki nie
lepsze. Polowanie staje się namiętnością ^  reform, ale zasłSguje ażeby
cyi. Polują 1 C-‘ C°- g Z  hiłwzoreminnYchrząlów, podaje się broń nieprzy-
mają. P rz e w in ie n ia  myśhwakie strasznie się m n o - b y ł w .o re m  mnyc p  8lkodę czyni władzy

F ‘ W7 k“ cl*

Dziennik Weekly Dispach donosi o nowym duen- grzech, nie był wprowadzony w wykonanie, lecz 
niku który ukazał się w Nowym Jorku. Jest to tymczasowo przywrócony został stan przedmarco- 
e g z e m p l * r z  j a k i e g o  dotąd niewidziane. Nosi tytuł: l Wy| dopókij zbór protestancki nie uchwali innćj 

The New-Jork Illuminated Quadruple Constellation111 ustawy kościelnej. Rzecz ta nie ogranicza się na
i i  i  .  _  A i n . L ,  a ś n A t i n i d !  f t & Z u ć L  f l f f n u n i A f t  m u  I  M > n a r n n f * r n i r / > l i  f l n r i u r s r h  b n c r i n l *  l a  o t  a i a a r i t  k t .

w The New-JorK luuminaieu w/wcuuuu" ustawy Kosciemej. nzect ta nie ogranicza a
składa się z ośmiu stronuio; każda stronnica ma I wewnętnnych sprawach kościoła, lecz sięga wy- 
4 stopy i 3 cale długości a 3 stopy szerokości, chowania publicznego, języka, narodowości, kom- 
13 szpalt składa stronnicę, każda z tych szpalt petencyi naczelnych władz państwa i wielu innych 
ma 3 stopy jedenaście cali długości. Jest więc Uwestyj życia publicznego, a ponieważ wniosek pe- 
4888 cali kwadratowych druku. Dziennik ozdo- jtycyi rozesłany został do wszystkich siedmiu inten- 
biony iest mnóstwem drzeworytów, winiet, rebu-jdentur naczelnych obu wyznań protestanckich 
sów itd, ale szczególnie mięśei niesłychaną ilość w Węgrzech i krajach niegdyś do korony węgier-
wiadomości, nowin, historyjek, feuilletonów, ro- skićj należących, przeto rzecz cała nabiera większe-
mansów itd. Pierwszy numer tego olbrzyma wy- g0 znaczenia i wchodzi w zakres polityczny. Z te-

. ^ . ^ 7 ^ 1- .  ^ pet , t ye 1

częli Się opera włoska i zaczęła eię dość « mno. | pewmają, *e b postępowania w Chmacb.l W  Douai powstał zakład przemysłowy k t ó r y  środkowćj protestanci wywalczyli sobie niezależność,
świat przenosi mimowolnie swe polityczne sympa. statecznie' wł»*yj ^ w ? , A  h ze strony d a o - ; od 300 do 500 robotników zajmuje. O nic więcćj Cesarz: J6ze: II potwierdził tak zwaną nacjfikacye,
tye i sntypatye do sali opery. . . PlSa^  v  1  X m lczeciach . Cesarz chiński miał nie idzie jeno o zużytkowanie skrawków sukna z pod a na schyłku panowania swego w r. 1790 przyznał

Drukuje się żywot J . U. Niemozewiora, pióra ru chińskiego tłumacze™ !finłw/i J ^ ^ ł A n . d a i a c y c h .  Fabrvka te r e s z t - 1 protestantom zupełną autonomię kościelną. Od te-
kś. Adama Czartoryskiego. Obejmie on 30 arkuszy.

n.nlrnift fllP. talrra OTPtńłi «Nl6D08Kl J
j. Auama czartery siiego. uoejwi*
Drukuje się także druga część „Niebo - J 

medyi“, wyjdzie ona pod tytułem: „Ułamek 
dokończonego poematu* i obfjmie pięć rozoz
łów. W  drugim rozdziale będzie poemst , » »  j 
ogłoszony już drukiem. Listy autora „NieboskiOl 
kSmedyi“ zb.ersją się. Wiadomo, że autor lubiał

aczeniach. Cesarz chiński miał nie idziejeno o zużytkow anie^--aow suK na z pou a > u" 'V  8r  7 . • , v A.U t
rż  ."“iw ^ ffo to w o ść  przyjęcia am basadorów  fran- nożyo krawieckich spadających. Fabryka te re sz t-  protestantom zupełną autonomię kościelną. Od te- 
c świadczyć gotowość p rf ik a.  ki gdzieindzićj marnie ginące, przerabia na wełnę I go czasu datuje się dop.ero właściwie narodowość
cnzkiego i angielskieg • /  d t ł  ’i p  kinu j zdatna do wyrabiania sukna w jego pierwotnóm madziarska, bo protestanci węgierscy mając sobie

1 »Gdzi e p rz g a n j^  gzkół, ..prowadzili w nich jeżyk

łr z z s r *  -  nieo,“ °M  lKl°  • "  S u f f , U f s a s i “ *  “  “zapory przy ujściu Peiho, Bicdsi w tern mieście zatrzyma.     W  d. 27 września r. b. odbyło się w KoszmarkuJ ujeoiu   , - ,
prawie w stanie uwięziem»> a raczej oblężenia.
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zgromadzenie superintendeutów reformowanych dy- z przykrością dostrzegać można, że ją dziennik donosi, że ostatniemi dniami otrzymano w Turynie 
stryktu nadcisańskiego, złożonego z 145 gmin. Na francuzki uznał za swoją. ; notę rosyjską. Bank narodowy turynski umocowa-
zgromadzenin tem p. Edward Zsedenyi, deputo-i „Lombardya ustąpioną zpstała Francyi nie zaś|nym  został urządzić bank filialny w Medyolanie, a 
^any  z senioratu miast wolnych na Śpiiu *), nie- Sardynii. Czyi Austrya Francyi położyła warunki ? i kapitał jego powiększony postał z 32 na 40 milio- 
gdyś deputowany na sejm, gdzie stał na czele; Faktycznie oręż nasz zdobył prowincyę lombardzką, nów. Do Turynu przybył Mirghetti aby ułożyć wa-

by de jure Cesarz austryacki przekazał Cesarzowi Fran- runki względem zniesienia ceł granicznych między
t    t  i  i  ’ * n  . . i  . i  i _____ i  ______ r n r ł n /<V> c r r t n L ' n u u r n  l ł . , !  n a o ł n n i r v i

stronnictwa konserwatywnego, następnie radzca _„ r — ----------- ----------------- , ---------------------------   ~ . .. -
łćj nadwornćj kaucelaryi węgierskićj (ministerstwa cnzów tytuł swćj własności. Prawo zatwierdziło) państwami Włoch środkowych (co Już nastąpiło), 
dla Węgier) złożył wniosek do przedstawienia do fakt, nic więcćj. ”  ’ * —— l - j  _. * -
tronu, które uchwalono jednozgodnie, postanowio- „Francya, jak
ho zanieść do tronu wraz z prośbą stósownie uło- • bie nie zatrzymała. Przelała ona na Sardynię zdo-
żoną, i rozesłano do wszystkich innych siedmiu in- bycz swą taką, jaką jej dsł los Litwy, jaką uświęciły
tendectur naczelnych do podpisu, a nakoniec uwia-i warunki pokoju, bez zastrzeżeń, oraz bez wymowy. _ . „r   „
dcmiono o treści senioraty i intendentury w celu „Punkta przedugodne z Villafranca są równie; niema jeszcze szczegółowych wiadomości. Depesza 
Wstrzymania się z wykonaniem nowego prawa or- dobitne i jasne co do Włoch środkowych. Pier- - telegraficzna obszerniejsza .mcco nad tę którąsmy 
ganizującego kościół protestancki, aż do rozstrzy-( wszym ich i najważniejszym rezultatem było, usu ;już podali, brzmi: Wczoraj (5go) około 6tćj wie-

nąć od tej c z ę ś c i  Włoch obcą interwencyę, z jakie- [ czór hr. Anosti (?) niegdyś pułkownik^ wojsk książę-

 ___ „ .k„w. Znów jeden numer dziennika wychodzącego wAn-
„Francya, jak to każdemu wirdomo, nic d las ie - [neęy  w  Sabaudyi, pod napisem Bon Sent, został 

~  ’ ‘ _ . . - p0 [iCyjnie zabranym. Vaglian ma być zamianowany
prczem sądu apelacyjnego w Chambery.

— O wypadku zaszłym w Padwie 5go wieczór

gnięcia J. C. Mości 
Uchwalone punkta patycyi, są następujące: i cych, zamordowany okrutnie został przez lud zar  r  , , - . -----. r - j , — ,go bądź tytułu, i od kogobądźby pochodziła. , --------------- -- , .
1) aby J. C. Mość raczył wstrzymać wykonanie j „Jeżeli Francya używa w okolicznościach obe-j swoja z w i ą z k i  z  nieboszczykiem ks ęciem. Poznany 

crganizacyi kościelnćj przepisanćj patentem z d. 1; cnych swego wpływu równie u ludów jak u rzą-|n a  stacyi kolei żelaznej, zaprowadzony został do
— i . : -  *_ ł  . ł  » rn ] .n i .  .k —  /------j_ \ p 6 |WySpU, to wpływ ten wynikający z świe- j koSzar żandarmeryi. W pół godziny lud dowie-

żych i wspaniałomyślnych usług, jest nader słu- dziawszy się o tćm , °pah^wał koszary i dostał 
sznym i bezinteresownym, gdyż w jej przekonaniu ' _ i

Września r. b. aż do zwołania zboru (synodu), al
bowiem organizacya ta może być jedynie na zbo
rze protestanckim ułożoną, a po najwyższem za
twierdzeniu stać się może prawem obowiązującem;

2) że patent cesarski niezatwierdził wzmianko
waną w nim organizacyę kościelną synodu z roku 
1791, lecz jest projekt ministerstwa oświecenia z pe- 
wnemi zmianami, a który to projekt przed trzema 
latami jednozgodnie przez gminy i dystrykta nie 
został przyjęty. Gdy wszelako organizacya projekto
wana przez synod z r. 1791, dziś po 68 latach nie 
może odpowiadać potrzebom protestantów, byłoby 
hiezbędnem polecić synodowi jćj przerobienie.

3) że prawo najwyższego nadioru cesarskiego 
w sprawach kościoła protestanckiego, ogranicza 
się w duchu praw kościoła protestanckiego i praw 
zwyczajowych, jedynie na zatwierdzaniu lub odrzu
caniu kanonów i statutów, tudzież protokółów zgro
madzeń kościelnych (konwentów), a nie rozciąga 
się wcale do zniewalania protestantów, aby przyj
mowali gotowe projekta ustaw ułożonych przez 
władze.

4) Na mocy § 5 art. 26 prawa z r. 1790, szkoły 
publiczne zostają pod kierunkiem publicznych władz 
szkolnych protestanckich. Na mocy tegoż paragra
fu wybór książek szkolnych, języka wykładowego, 
planu nauk, przedmiotów naukowych i nauczycieli 
zawisł od władz kościelnych, których postano
wienia mają być przedstawiane J. C. Mości; lecz 
protestanci nigdy nie przyznają ministerstwu wy
znań religijnych prawa uznawania, czy szkoły pro
testanckie mają być publicznemi.

5) aby J.C . K. Ap. Mość raczył zwołać synod  i 
powierzyć mu wypracowanie nowćj uslawy kosciel- 
hćj; dopóki zcś to nie nastąpi, aby raczył przywró
cić kościół protestancki do stanu przed marcem 
1848, albowiem protestanci nie mogą przystać na 
prowizoryum w § 51 patentu w yrażone, a bez ich 
Udziału o ustawie kościelnej orzekające.

Wnioskodawca obeznany dokładnie z dziejami 
kościelnemi i polityeznemi Węgier, w obsiernćj 
mowie slużącćj na poparcie wniosku swego, rozbie
rał wszystkie dawne prawa przyznane wyznaniom 
ewangelickiemu i reformowanemu, zastrzegając so
bie jednak, iż opór przeciw postanowieniom mini 
Sterstwa wyznań i oświecenia nie nadweręża wni- 
czem jego uczuć wierności dla tronu. Jako wierny 
poddany winien on wskazać sprzeczności jakie za
chodzą miedzy rozporządzeniami władz a prawami 
k o ś c i i  proteJtanckifgo W Węgrzech. Domagał sie 
zupełnćj autonomii w rzeczach szkolnych, usunięcia 
wpływu urzędniczego na instytucye religijne i ko
ścielne i aby najwyższa władza w ncciach  kościo
ła i wychowania powierzoną była jeneralnćj kon-

^ D la 5wyjaśnienia 4go ustępu petycyi nadmienić 
trzeba, że szkołom z o s t a j ą c y m  pod dozorem kościel
nym choćby były gimnazyami, rząd me przyznaje 
charakteru szkół publicznych lecz 
zakłady prywatne; uczniowie przeto szkół ty -
szą składać egzamina jak uczniowie P°~,er J
edukacyę prywatnie. Znaczna zaś część szkol w e 
grzech jest w tem położeniu.

Ażeby wskazać ważność powjższćj petycyi, przy
toczyć trzeba, iż w W ę g r z e c h  i Siedmiogrodzie znaj
duje się luteranów około 1,200,000, a r e f o r m o w a 
nych około 1,800,000, razem przeto około 3 miliony

Francya.
Czytamy w Constitutionnelu następujący a r t y k u ł  

z podpisem p. Granguillot.
„Kilka dzienników, czy to przez niewiadomość, 

czy umyślnie uwzięło się w fałszywćm przedsta
wiać świetle następstwa i doniosłość punktów 
przedugodnych z Villsfranca.

„Uniters misnowicie sądzi mieć prawo twier
dzenia, że król sardyński otrzymał Lombardyę poi 
pewnemi warunkami, i nie waha się z błędnych 
tych premisów wysnuwać nierozważne wnioski 
Prasa austryacka w uczuciu patryotycznój zawiści 
jedynie dotąd ośmielała się utrzymywać tę tezę,

•) Przypomnieć tn wypada, te hrabstwo czyli komitat Spi 
•ki dzieli się na Spiż polski i węgierski. Siladał się on oprócz 
Wsi szlacheckich z 24 miast wolnych, to jest na prawie miej 
skiem będących, które tworzyły z sobą związek. W r. 1412 
Zygmunt cesarz, jako król Węgierski odstąpił Władysławowi 
Jagielle właściwy Spiż za blisko 3 miliony; z 24 miast wol
nych dostało się Polsce 13, i takowe zakwitnęły handlem i rę
kodziełami. Beszta miast spiskich pozostałych przy koronie wę
gierskićj zbiedniała i zeszła do rzędn wsi. Po pierwszym rozbiorze 
1772 r. owe 13 miast wraz z przydzielonemi trzema miasteczkami 
Węgierskiemi składały znów odrębny związek, osobno admini
strowany a t do r. 1848. Otóż ów p. Zsedenyi bywał deputowa 
bym tych miast, składających szósty seniorat miast wolnych 
czyli królewskich.

rady jakie daje zdolne są zapewnić zarazem po
myślność ludów, ustalenie władzy i niepodległość 
kraju , cel potrójny, do jakiego dążyła ceną swćj 
krwi i skarbów.

„Lecz aby osiągnąć cel, o jakim marzy, nie zmie
ni swego postępowania. Ofiarując nadaremnie swe 
rady, nie zechce ona posunąć się aż do dawania 
rozkazów.

„Polityka cesarska dała się pornać. Należałoby 
umieć ocenić jej otwartość, jej stałość; wiedzieć, 
że nigdy nie miała zwyczaju zaprzeczać samćj so
bie. Czego chciała wczoraj, chce również i dzisiaj.

„Uwagi bez znaczenia, lecz może nie bez wyra
chowania, nie zdołają przeważyć lojalności jej o- 
świadczeń®.

W  l o c h y .

Odezwa rządu tymczasowego toskańskiego, o- 
znajmiająca ludności, iż tenże rządzić odtąd będzie 
w imieniu wybranego króla W iktora Emanuela, 
brzmi:

„Toskańczykowie! Zgromadzenie waszych repre 
zentantów oświadczyło, że stanowczą jest wolą 
Toskanii należeć do silnego, konstytucyjnego kró
lestwa pod berłem króla W iktora Emanuela s do
mu Sabaudzkiego. Zgromadzenia Modeny, Parmy i 
Romami jednogłośnie wydały podobne uchwały. 
Życzenia te uroczyście wypowiedtiane, zostały wy
słuchanemu. JKMość przyjął dobrowolny hołd mie
szkańców Toskanii, Modeny, Parmy i Romanii i 
oświadczył zarazem, że p erwszjm aktem jego pa
nowania będzie, zyskać znaczenie prawom, które 
na niego mieszkańcy tych krajów przelali. Akta 
wyborcze najprawowitszy i najściślejszy splotły wę
zeł, jaki kiedykolwiek łączył króla i poddanych. 
Sprawiedliwość spoiła węzeł ten , gdy ludy opu
szczone przez złe rządy swoje lub obcym słu
żące, uznały konieczność, mając po sobie prawo, 
myśleć same o swoim łosio, dbając o niepodle
głość narodu. Wojna przedsięwzięta przez Napo
leona i Wiktora Emanuela, była uroczystem tego 
irawa uznaniem: wojna ta była prowadzoną aby 
wydobyć Włochy z pod panowania Austryi i u- 
trwalić narodowość włoską. Wszyscy Włoei powo- 
ani zostali do korzystania z tćj szczęśliwćj okoli

czności, a ludy Włoch środkowych chwyciły za 
broń. Toskańczycy mieli podwójny zaszczyt służe
nia pod świetną chorągwią włoską a zarazem pod 
niezwyciężonemi skrzydłami orła t ancuskiego. Ten 
napływ ludu do szeregów w wojaie, która nie 
miała na celu zdobyczy lecz tylko usamowclnienie 
narodowe, uprawnił zawiązanie nowego królestwa 
w łoskiego, na które inne pań dwa europejskie mo
gą zezwolić, nie dawszy mu jednak swojego uzna
nia; takowe bowiem jest wypływem uroczystćj i 
dobrowolnćj umowy ludów wybierających i króla 
wybranego. Dla nich stanęła już umowa nieodwo- 
alnie; dla nich silne królestwo włoskie jest już 

gotowćm, a król wybrany jest ich królem. Dopóki 
wybrany król nie obejmie steru rządu 

w Toskanii, rząd obecny jeśli ma sprawować wła
dzę w imieniu JKMości, musi się chlubić i zasilać 
wzniosłćm imieniem króla. Tym sposobem nowe 
urządzenie narodu włoskiego z pewnością posuwać 
się naprzód będzie, wszystkie przeszkody jedna po 
drugiej będą ustępować, a Europa zawdzięczać bę
dzie spokojność swoją i prawdziwą równowagę 
zgodności i wytrwałości Włochów. Toskańczyko
wie! wasz rząd czyni niniejszćm wiadomo, że na 
przyszłość sprawować będzie władzę w ™ieniu 
JKMości, wybranego króla W iktora Emanuela. 

Dan we Florencyi d. 29 września 1859.
Minister prezydent i minister spraw wewnętrz

nych, D. Hicasoli; minister oświecenia i tym
czasowo spraw zagranicznych, C. Ridotfi', mi
nister sprawiedliwości i łaski, E. Foggi* mini- 
nister sksrbu, handlu i robót publicznych, Fr. 
Dusacca; minister spraw duchownych, V. Sal- 
cognoli; minister wojny, C. de Cacero; jeno 
ralny sekretarz, Celestino Biancki.

.— Kor. Austr. podaje następujące z Włoch wią 
domości: Konsulowi amerykańskiemu w Liwornie 
odebrano exequatur.— Dekret dyktatora moden- 
skiego zaprowadza prawa policyjne sardynskie i 
zabrania korporacyom nabywać dobra nieruchome 
bez zezwolenia rządu. Wojenna goeletta toskańska 
„Urgo“, którą dowodzi oficer marynarki sardynskićj, 
przybiwszy do Spezia 30go z. m. zatknęła pawilon 
sardyński. — Z Turynu z 5go wiadomości brzmią; 
Gaz. piemonłese usiłuje z powodu allokucyi papie
skiej dowieść, że rząd sardyński wstrzymał się od 
wszelkiego mieszania się w sprawy Romanii, i że 
odrzucił tak dyktaturę jak i protektorat. Espero

w swoje ręce hrabiego, którego wleczono po u- 
licach i ze wszech stron bito. Uwiązawszy mu u 
ręki postronek, włóczono go żywego jeszcze z je- 
dnćj ulicy na drugą. Kiedy tłum nadciągnął przed 
kawiarnię, do którćj pułkownik zwykł był uczę
szczać, wciągnięto go do nićj i tam ucięto mu gło
w ę, którą zatknięto potóm na słupie na placu 
„Piazza grande.® Dzikie okrzyki radości motłochu 
pomnażały jeszcze okropność tego przerażającego 
widowiska. Kiedy gwardya narodowa i wojsko nad
ciągnęły, już było po wezystkiem. Dopiero około 
godziny 9 tćj wieczór przywrócono jakokolwiek 
na pozór spokojność. Ciało wzięto do szpitala. Pa
trole przeciągały po wszystkich ulicach i placach.

— Independance belge ogłasza memoryał wydany 
przez ministra sardyńskiego Dabormida w d. 28 
września, i rozesłany do dworów głównych państw 
europejskich. Już dawnićj wspomnieliśmy o treści 
tego dokumentu, który usprawiedliwia to , co się 
stało w księstwach i wykazać się stara, iż przyłą
czenie ich do Piemontu w niczóm nie nadweręża 
równowagi europejskićj, lecz owszem utrwala spo- 
żojność półwyspu, a przez to i Europy. O książę
tach mówi ten dokument, że nie stali się by- 
najmnićj ofiarą rewolucyi, lecz że uczynili wybór 
między obowiązkami swemi jako panujący włoscy, 
a swojemi związkami z Austryą. Opuścili oni swo
je kraje, nie ustanowiwszy nanrestniczych rządów; 
książę Modeny i W. Ks. Toskański stanęli pod 
chorągwiami swego sprzym ierzeńca, a za tćm po
dzielają następstwa wojny. M inister sardyński stara 
się dowieść, że bez utworzenia silnego państwa 
w północnych Włoszech, nie będzie można myśleć 
o zabezpieczeniu Włoch od obcego wpływu. Lom- 
>ardya będąc pozbawioną fortec swoich wscho 
dnśch nad Mincio, wystawioną byłaby zawsie na 
niebezpieczeństwo ze strony Austryi. Wzmocnie
nie Piemontu i Lombardyi księstwami, lubo nie za
stąpi straty Wenecyi, ale da dostateczną siłę dla 
oparcia się w danym razie natarczywości nieprzy
jaciela. M emoryał ma nadzieję, że Europa nie mo
że być przeciwną zmianom terytoryalnym, skoro 
takowe przez cały naród są pożądane, a zarazem 
odpowiadają dobrze zrozumianemu jćj interesowi. 
Przywrócenie książąt mogłoby jedynie przyjść do 
skutku za obcą pomoce. Europa była już nieraz 
świadkiem smutnych wypadków na półwyspie, 
które przekonywały, że powaga monarchiczna siłą 
podtrzymywana, traci prawdziwą swoją podstawę" 
Memoryał bronUc księstw przed zarzutem rewolucyi, 
maluje zgromadzenia prawodawcze obecnie w księ
stwach obradujące, jako złożone z pierwszych osób 
w kraju, z ludzi posiadających majątek, wykształ
cenie i znających dokładnie potrzeby ojczyzny.

—W  Neapolu nieustannie ponawiają się aresztowa
nia. Kord i Gazeta Kotońska wymieniają wielką 
liczbę pierwszych osób w kraju uwięzionych, a 
twierdzą zarazem, czemu zresztą trudno uwierzyć, 
że aresztowani nie są wcale oskarżonymi o jakie 
przekroczenia lub przestępstwa, lecz tylko trzyma
ni są przez przezorność. Między aresztowanymi 
znajdować się ma synowiec francuzkiego ministra 
spraw wewnętrznych księcia Padwy. Oba pomie- 
nione dzienniki zdają się czerpać wiadomości przez 
siebie podane z genueńskiego Corriere mercant. Ten 
ostatni dziennik mówi, że część wojsk neapolitań 
skich stojących teraz w Abruzzach, ma być posła
ną do Rzymu, gdzie po ustąpieniu Francuzów trzy
mać będzie straż.miasta i Watykanu. Wiadomość ta 
wymaga potwierdzenia; wszakże ciągle powtarzają, 
że w Rzymie to hiszpańskie, to neapolitańskie woj
sko zastępować będzie Francuzów, skoro ci na 
żądanie Papieża ustąpią._______________ ________

francuski w Parm ie otrzymał polecenie zażądania 
paszportów, w razie, jedliby mordercy h n b rego 
Anv.fi (?) nie zostali ukarani natychmiast jak naj- 
guro■’ićj. Pogłoska giełdowa mówi, ie  Cesarz 
Naookon odwiedzi równ eż króla BelgtjsVcg

L o n d y n  8 październik'. Poseł rotyiski wyje
chał wczoraj d > Warszawy. Lord Ru»sell spodzie
wanym jest w przys?Lm  tygodniu ze S :kccyi; ma 
on jo  drodze edwiedzio jeszcze lords Aberdeen. 
Wiadomości z Nowego Jorku  s:ęgają do 28go z. 
m. Sir Douglas domagał s'ę penownie od jenerała 
H trneyc, aby opusiczoto San Juan.

L o n d y n  8 października. Dzisiejszy Spectator 
donosi, że Cesarz Napoleon cfi-rował Anglii, że 
peśle do Chin korpus wojsk lądowych i znaczne 
siły morskie, jeżeli gabinet angielski przystania 
na kongres bezwarunkowo.

B e r n  8 psździernika. W edług dzisiejszćj d e 
peszy z Ztiricb, trudności przeszkadzające podpi
saniu traktatu, nie zostały usunięte. W ątpią na
wet, czy ten traktat będzie mógł być podpisanym 
w ciągu przyszłego tygodnia.

Kronika fatejscow* i zagraniczna-
— „ Gazeta Codzicnna* donosi, ii w Ł azienkach Królewskich 

odrestaurowanych świetnie po niedawnym pożarze ł w pięknym 
parku  do nieb należącym, czyn ą przygotowania na przyjazd 
Cesarza; na u"cech parku stawiane są kioski, biamy i inne 
Przybory potrzebne do illuminacyj, jakiemi mają zajaśnieć Ł a  

zienki. ___________

Dodatek tygodniowy N. 40 przy „Gazecie Iwowskićj* zawiera:
1) Wiadomość o zawiązaniu się i działaniu galic. stanowego 

Towarzystwa kredytowego, (e. d.)
2) Obrót handlu krajowego w miesiącu lipo  1858. Przywóz 

i wywóz towarów do krajn i za granicę.
3) Starostwo Skalskie. Dokument z r. 1570. Lustracja 

czyli opis pożytków skarbowi królewskiemu przypadających.

Przegląd polityczny.
O epm txe łe te g ^ a fle z n * .

P a r y ż  8 października. Zapewniają, że konsul

W it dcm ości z Turcyi są w tin e . Najważniejszą 
z rich, in  wiele gmin bołgarskich m:ędiy innemi Ha- 
w ret-Itar 30,000 dusz licząca, będących detąd wy
znani* greckiego, uciemiężane przez swe wyższo du
chowieństwo z funaryctów to jest Greków złożone, 
którzy nietylko obdzierali ich rozm&itemi sp o so b n i, 
ale nadto wynarodowić ich i rgreczyć usdowali, — 
podało na piśmie, iż chce przejść n» łono koi io- 
ł* katolickiego i w tym względzie zażądało opieki 
posłł francuskiego. Przedstiwialiśmy od lat kilku 
nadużycia i zdzierstwa jakich się to fmaryockie 
duchowieństwo w Bołgsryi dopuszcza, poerąwszy 
od owego spalenia rękopisasów i książek słowiań- 
skioh przy paru m onsterach, aż do rozkazu wy
danego przez biskupów czyli władyków greckich, 
aby w szkołach istniejących przy parafiach nau
czano po grecku, aby nikogo nie wyświęcano na 
popa kto po grecku nie umie itd .; opisywaliśmy 
zarazem, że to zdzierstwa i wynarodowienie zbu
dziły wreszcie uśpionych B ołgarów , wywołały 
czynne z ich strony oburzenie, spowodowały do 
wysłani* kilku deputaoyj do Ctrogrodu, które je 
dnak isdnego nie przyniosły rezultitu. Dzisitj 
wreszcie to postępowanie wyższego duchowień
stwa greckiego skłoniło Bołgarów do uczynienia 
stanowosego i skutecznego kroku. Konsul fran
cuski w Bołgaryi, a za nim peseł przyrzekli Buł
garom opiekę F r in  y?, i dzisiaj toczą się już w tym 
przedmiocie układy tak w Krymie jak w C arc- 
g ro d rc . Dziennik bołgarski w Carogrodzie wycho
dzący, Bołgaria, donosi, że Bołgarowio z H&wret- 
Iza.r posłali z pTOśbą do Papieża, iż pragDą ?.łą- 
czyć się nierozerwtną unią z Kościołem katol ck:m, 
jeżeli im dany będzie Bołgar na biskupa i zacho
wana liturgia, jak  to jest w kcściela urrekiro. 
Mniem*ją, że inne powiaty Bołgaryi pójdą za 
tym przykładem.

Zresztą dzienniki i liety z Turcyi zapełnione są 
wiadomościami tyczącemi się odkrytego spieku i 
jego skutków. W iadomośii te potwierdzsjąo do
niesienia dawniój przez nas zamieszczone o rozga
łęzieniu, charakterze i celu spisku; sprzeczne są 
jednak pod względem skutku apiawionegi przez 
ten wypadek. I  tak, gdy wiadomości przez Trypst 
donoszą, że Omer pasza powołany został z Ba
gdadu do C arogrodu, gdyż ma zostać ministrem 
wojny w miejsce znienawidzonego Riza paszy, 
przeciwko któremu głównie sprS3k był zwrócony; 
doniesienia przez Marsylię mówią przeciwnie, że 
Omer pasza został złożony z gubernatorstwa B a
gdadu za nadużycia, a może za udział w spi-ku. 
Po drugie, według wiadomości przez Tryest, Riza 
pasza jak i wielki wezyr mają być usunięci z u- 
urzędu, a wielkim wezyrem zr stanie Mec,hmet-Ki- 
prisli p sza; przeciwnie, listy przez Marsylię u- 
trzym oją, że władza Riza paszy się wzmoże, żs 
zostanie on wielkim wezyrem. Słowem, według 
wiadomości przez Tryest,^ sułtan miał wtjść w po
wody które wywołały spisek i postanowił usunąć 
ministrów, którzy patrząc na sw je  a nie na kraju 
dobro, największe wywołali oburzenie; według zaś 
listów przez Marsylię, sułtan chce tych ministrów 
jeszcze wyśój podnieść i umocnić, i dalćj iść na 
drodzo na którćj go spiskowi powstrzymać chcieli.

Wiadomości z Serbii do 4 g j t. m. sięgające, 
donoszą, i i  skupczyna na dalszych posiedzeniach 
postanowiła, te  dowódzcą wojsk będzie następca 
tronu ks. Michał; postanowienie to książę zatwier
dził, i następca tronu dowództwo już objął. Skup- 
czyra chce podobno proponować ograniczenie 
władzy senatu, który chciał przetworzyć kształt 
rządu na oligarchią czyli możnowładztwo.

Poczta wschodnio-indyjska przywiozła wiado
mości z Bombaju do 12go września sięgające. Nie 
*ą one pocieszające dla Angli'. Rozbitsi powsta
nia iadyjskiego w greźniejszój znów ukazują się 
postaci: Nena-Sahib i księżna luknowska w półno
cnych Indyach n i  granicy Nepalu, a Firus-szach 
w Iadyach środkowych. Obok tego już w po- 
łudniowój i zachodnićj częś i Hinóc stanu (w D e
kanacie i Pendżabi ) pojawiają s ? oza®ki nowego 
powstania. Prócz tych kłopotów, rząd angielski 
w Iadyach ma drugie ciężkie zsdaoie: zrówno
ważyć dochody z przewyższajtctmi je wydatka
mi; stara się osiągnąć f§ równowagę środkami ja
kich wszędzie u iyw ijł *J* P®®wyższeniem podat
ków j zaciągnieniem  pożyczek.

Antoni K łobukewtki Hądaktor odpowiżdiisby.



Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
(w walucie angtryackiój).

CZAS v, Wtorku 11 Października 1859-

L E K A R Z
K r a k ó w  10 paźiiiorniks

*/p.Banknoty polskie *a 100 zlr. now.
Rabie obrącskowe agio.........................
Talary praskie za 150 i ł r .  now.....................
Brebro nowe................................................... złr.
półimperyały rosyjskie . . . . . . .  „
Napoleondory 20-fr. . v ................................. „
Dukaty holenderskie ważno.............................„

„ aastryackie......................................... „
Listy sastawne galicyjskie s kuponami. . „
Obligacje indemn. i  kupon...............................
Pożyczka narodowa z r. 1354. . . . . .  „ 
Akoye kolei galicyjskiej za sztukp 
Listy zastawne polskie z kuponami

• „
złp.

W i e d e ń  10 października (telograf.)
Augsburg 100 nlreń. . .  ..............................
Hamburg 100 M irków ......................................
Lonuyn 10  .......................................................
Paryż 100 f ra n k ó w ......................................... *
Dukat. .
5’;5 %  M e ta l ik i .

*17. .*/. ,
3*/.
Losy ■ r.  ....................................

.  »  ....................................

.  .  1864....................................
Pożyezka narodowa  .....................
ObLigncye indemn. galic.....................
Akoye Bankowe - - - .....................

kolei półnoouej ................
kredytu ruchome jo  . . . .
kolei franeosko-anstryackiej

L w ó w  7 października
Dukat holenderski. .........................................

w austryaoki . . . . . . . .  . . .
Półim peryał rosyjski.............................................
Rubel r o s y j s k i ..................................................
Talar pruski........................................................
Pięciozłotówka p o l s k a .........................................
Listy zastawne galio. bez kupon.....................
Oblig. indemn. bez kupon. . . . . . . . .
Pożyczka narodowa bez knuon. ■ . .

W a r s z a w a  7 października.
Półimperyały................................................. rubli
Obligi ekarbowę.......................................... ......

kupon . . . . . . . . . . .
Listy zastawne III okresu . . .  rubli

kupon . . . . . . . . .

W r o c ł a w  8 października. 
Banknoty asstryaokie w mon. konw. . 

„ ,  w mon. nowój.
Polskie bilety bankowe.........................

,  listy sastawne, . . . . . . .
Poznańskie listy zastawne 4*/, . . .

3 j%  . .
Oblig. kolei krak.-ssląeb. . .

żąrfają
384

10
83

131
9 85 
9 70 
5 65 
5 75

84 — 
75 — 
78 50
65 — 

100

płaoą
378 

7 
82 

119 
9 65 
9 50 
5 55 
5 65 

S3 -  
74
77 50 
62 -  

99
u i . 0
103 81
91 —

121 —
48 —

5 74
73 10
64 50
58 —
— —

337]
118 25
110 —
78 40
72 25

895 —
1815 —
207 50
361 —

5 73 5 67
5 75 5 69
9 85 9 75
1 89 1 86
i 86 1 82

— —
82 33 81 75
72 65 72 25
78 15 77 65

5 58
92 17 —

-  n
14 75 14 72]

-  17]

82,', —
87 —
85{ —

— 99]
— 87]

““

W yjechali: Teofil Szyc. Marya Ślaska, Natalia Dobiecka. 
Winconty Kubecki, Paweł Oraczewski, Fryd. hr. Wielopolska, 
Lucy* Oraczewska, Eleonora Mazarakowa, W ładysł B elski 

' z fam. właóe. dóbr do Polski. Kazira. hr. 1 oiulicki wł. dóbr 
i do Prus. Marva Żeromska, Brooisława Płonczyń ka ob. do 

Warszawy. Józef Szalay wł. dóbr do Szozawnioy. Mieczy
s ła w  Treter wł. dóbr z siostra, Feliks Nurkowski prawnik, 
] August Eugeniusz de Korwin Krukowicz naooz. szkoły głó- 
jwnej do Galicyi Józef Lozeit ok. starosta i radca dworu do 
> Wadowic. Ksiądz Jan Jakubowski prob., Albin Waligórski Dr 
' med. do Wiednia. Hilary Wierzohhóski w ł. dóbr do Hadymna. 
5 HOTEL POLSKI. Tymoteusz Perski wł. dóbr, Michał Ro- 
fźyńeki, W alery Maiaraki, Aioizy Fibich ob., Karol Dorobiń-
! ski aptekarz z Polski. Leopold Sroczyński ob. z Ląk gór- 
inych. Karol Hocht prof, z Czerniewic. J an B-cliowski c. k. 

komisarz * Pragi. Marceli Malinowski prof. gimn. z Rzeszo
wa. Jan Holmann ck. urz.t Józef Gimitski ck. adjunkt z Le- 
woozy. Karol Robin Dr med. z Limanowa. W acław Gold bad. 
z Bochni. Jan Bnhler piwowar z Grylowa.

I  n  s  e  r  a  t  y .

PISARZE 
B anku poftożnege

w Krakowie.
Na żądanie strony intoresowanei zawiadamiają, iż od za- I 

stawa Lichtarzy para, Grabek sześć Próby ^ l / ił łótów 58 j 
ważące, dnia 29 grudnia 1855 roku do Nr. 9 pod litery E. i 
w Banku pobożnym zastawionego, wodłagf oówiftdczonia zgła- i 
szsjijoej sig o wyknpno jogo osoby, kartka czyli rewers ban- 5 
kowy zaginąć miał, — przeto wzywają wszystkich interes g 
w tem micó mogących, aby o wyknpno zastawu tego, najda- 1 
lój do dnia Igo listopada r.b. zgłosili się, gdyż w razie nie- 
zgłoszenia się, fant rzeczony osobie zgłaszzjęcńj się, po tym 
upływie oznaczonego ozasu niozawodnie wydanym będzie.

Kraków dnia 9 września 1859 r. (845-1-3)
Ksiądz M. Tylkowski. Staohowicz P. K. B. P.

H * “ Z  W IED N IA ”* !
ma zaszczyt oznajmić niniejszem, że w nadziei uzyskania i na lal zaufania i uznania, któremi go Sza 
nowna Publiczność tak miejscowa jako tćż i zamiejscowa od czasu_jego przybycia do K r a k o w a

*y£T"w jego praktyce zaszczycić raczyła,T R I
odtąd w  K r a k o w i e  s t a l e  z a m i e s z k a ,  a to p r z y  u l i c y  G r o d z k i e j  N  9 0 .

Jego m e t o d a  P l u m b n w a m a  Z ę b ó w  do  p o r a t o w a n i a  d z i u r a w y c h  z ę 
b ó w ,  potrafi z pewnością zbić zdanie tych, którzy twierdzą, że Plombowanie nic nie po
maga i masa do plumbowania użyta zaraz wypada. Uprasza najuprzejmiej wszystkich, 
którzy się o skuteczności jego postępowania w tym w zględzie przekonali, o łaskaw e po
twierdzenie przy zdarzonej sposobności. Również pozwala sobie nadmierne, ze w łasnorę
czne sporządzanie sztucznych Zębów i Szczęk od roku 1 8 5 2  i przez to nabyte doświad
czenie, mogą go także w szy stkim takowe potrzebującym jak najlepiej polecic.

(7 9 6 )

(780-5-6) 

(4 -6 )WAŻNE W KAŻDEM GOSPODARSTWIE.
C. k. w yłącznie uprzywilejowana

■BH J 9 L S &  M 0  W  WtfL / %

M T H 9 W T C H

Poolągi osobowo na kolejaoh ielasnyoh
od Igo Sierpni* 1859 r.

Od c h o d z ą :
I Kra/totoa do Warszawy 1 ra n o =  do Wiednia i Wro

cławia T rano; 3.45 popołud.-= do Ostra 
wy (pnar Bogumin (Oderbcrg) do Pi us 
9. 45 rano =  do Rzeszowa 5.40 rano; 10 
30 ran«v — de Wieliczki 11 rano. 

i  Wiednia do Krakowa i rano; 8. 30 wieczór, 
z Ostrawy do Krakowa 11 rano.
z Granicy do Szczakowy 6. 30 rano; 2. 6 po po

łudniu.
z Szczakowy do Granicy 10. 15 rano 1. 48 popołu

dniu; 7. 58 wieczór, 
z Rzeszowa do Krakotoa 10. 20 przedpoludn.; 3. 10 

popołudniu.
P r z y c h o d z ą :  

do Krakowa z Wiednia 9. 45 rano; 7. 45 wieczór =  
z Wrocławia i Warszawy 9. 45 rano:
5. 27 wieczór =  z Ostrawy (przez Bogu-
min (Oderberg) z Prus) 5. 27 wieczór =  
z Rzeszowa 3. popołud.; 9. 45 wieczór =  
z Wieliczki 6. 45 wieczór, 

do Rzeszowa z Krakowa 12. 10 w południe; 3. 10 
popołudniu.

Dobroczynne ofiary
dla o o i e m n i a ł y o h  Grudzińskich wpłynęły na moje ręce:; 
od L. G złr. 1, — z Bursztyn* M. J. złr. 5 kr. 25, — T . , 
S. *łr. 5 wal. anstr. — T. II. banknot polski na rubla. 

Kraków 10 października 1859.
(818-5) Dr. J a k u b o w s k i  M a c ie j .

NAUCZYCIEL DOMOWY
posiadający prócz polskiego, ruskiego, jjfsyki franenski, niemic- jj 
oki, ruski i łaciński, nadto aD g ie lsk i i mogący wykładaó 
przedmioty szkół gimnazyalnych; przyozem usposobiony do 
dawania początków m  fortepianie, do uczenia tańców i gi
mnastyki — wieku swego lat JOti:. mający już długoletnie 
w prowadzeniu i nauczaniu młodzi doświadczenie i posiada
jący świadectwa publiczne i prywatno — poszukuje odpowie
dniego miejsca. (800-3)

Bliższa wiadomość w A d m i n i s t r a c y i  C Z A S U

CUDZOZIEMKA
poaiadajaoa jeżyk f ra n c u s k i * n ie m ie c k i ,  w io s k i , ora* 
inno wiadomońei i ry su n k i, żyory uraies*c*oni» bij.

B l iż s z a  w ia d o m o ś ć  p o d  L .  2 1 2 /390 G m . I I I  n a  p ic rW B zera  
piętrzę od podwórza, przy Szczepańskim płaca. £839-1-3}

Priyjechali od 8 do 10 października,
HOTEL POLLERA. Dąbski Gustaw ob. z Kossowa. Ko

stecki Kasper fizyk cyrk, OBkard Andrzćj dyr. gimn. z Rze
szowa. Krzeczunowioz Zenon właśo. dóbr z żoną z Paryża. 
Skrzyński Ignacy wł. dóbr z żoną ze Strzyżowa. Karasiński 
Frano. ok. urz. z Tarnowa. Lipiński Gustaw wł. dóbr, Lipiń- 
ski Karol doktor z Witowa. Ludwik Korczak Gorajski właś. 
dóbr z żoną z Jasła. Kędzierski Izydor plenip. z synom ze 
Lwowa. Kob Kajetan iusp. jener. kolei z Wiednia. Bornstein 
Jakub ob., Muhsamowio Nathan i Ludwik nrzęd., Lówenfeld 
Emanuel wł. dóbr z Chrzanowa Dcbay Jan oficyalistą z Bo
chni. Bielecki Paweł ob. 7. siostrą z Drezna. Janioki Zygmunt 
ob. z Szwajcaryl. Broniewski Roman ob. z Oświęcima. Gło
wacki Fortunat ob. z Bodzanowie. Lubaszewski Antoni obyw. 
1  Oderberga^. Bielozyk Hipolit ok. u.-z. z Boehni. Dum-ki Gu
staw ob. z "olski. Bruno Ludw. zawiadowca polio, z W arsza
wy. Schoepp Ferd. kup. * Bielska. Hr. Bronisław Stadnicki 
ob. z fam. * Bal»>o. Cierny Frano. ofieyał wojsk, z Włoch. 
Hosch Feid. wł. dóbr a oArk g S*ianka. Reitel Emilia wł. 
dóbr z Sebastopo a. Saymanowski Maurycy wł. dóbr z siostrą 
te  Słooiuy. Grabianka KajeUn oV) ,  Krincyi.

HOTEL DREZDEŃSKI. Obniński student z Moskwy. Mi
chał G r u s z c z y ń s k i  nrz?“n‘s - Trembecka właśc. dóbr z córką 
i synem z N. Sącza. * yB**w Kaczorowski właśo. dóbr 
z Niowodny. Konstanty Bernatowicz w ł. dóbr z Podola. Ma
jer Loery kup z Wrocławia, a euaz Witkowski właś. dóbr 
. 0  Lwowa. Henryk Leva! “ “ Jw uw i z Pesztu.

Wyjechali: Dzwonkowski Edward wł. dóbr do Gromnika.
Edward Platner właśo. dóbr do Węgier. Ob„iński student do

HOTEL SASKI. Józef Lozert ck. starosta i radca dworu 
z Wadowio. Feliks Nurkowski prawnik te  Lwów,. Ksiądz 
Jan Jakubowski prob. z Pnikuta. ^ugus “Kcninsz Korwin 
Krukowicz naucz, szkoły głównńj z Tarnowa. Albin W ali
górski Dr med. z Sambora. Hilary VI lerzchlinski wł. dóbr 
s Radymna. Józefa Woźniakowska z fam., Józef Helcol do 
gternstein wł. dóbr, Grochowski Ludwik, Marya brodnicka, 
Ludwika Lewicka, Wład. Koskowskł, W ład. Miałoszowskl, 
Winconty Rogatko, Wircenty Piątkowski obywatele, Fehke 
Ciszewski, Zygmunt Hutnnicki wł. dóbr z Polski. MichałBe- 
nisławski kurator zakładów nauk z ghb. Witebskiej. W ła- 
dysław Benisławski por, iu/.yn. rus. z Rosyi.

FKAKOISZEE NAPOKSKI
f t

MAJSTER SZEWSKi 
przeniósł się z ul. ś. J o n a  
pod L. 4 4 1  pod g o d ł e m :  
polecić się względom szano-

z P 0 Z N A N I A ,  
na ulicę M i k o l s j s U ą
„WANUY“.— Ma zasr.czyt 
wnej Publiozności. (844-1)

Zdatny Gorzelnik
kawaler, obznajomiony teoretycznie i praktyoznio w prowa
dzeniu Gorzelni, i m o g ą c y  się wykazać dobremi świadectwami, 
szuka umieszczenia.

Bliższą wiadomość udziela się na listy frankowane pod a- 
dresą: L. B . p o s te  restsnte B ie c z , cyrkuł Jasło. (835-1-2)

Madame P a u l in e  G ib s o n  de Paris. Maitresss 
de Franęais et de Littćrature perfeetionnant les 

Elćves qui se destinent h la profession de Gonver- 
nante, par toutes sortes d’Exercices et Composi
tions Littćraires peut dćs maintenant disposer de 
qnelques heures. La demenre de 1’Institutrice est 
Rue Grodzka Nr. 86/asi8 Gm. II maison Kowalski 
2me ćtage. (833-3)

SZYCIE B U łiE * * g
tudzież wszelkie roboty tego rodzaju i reparacyo przyjmują 
sic po najtańszych cenach przy ulicy Różannćj pod L. 612 

( 8 3 2 -3 )  S  S

Les parents qui ont Fintention de 
mettre leurs enfants en p e n s i o n  

a Breslau trouveront chez Mr. le Dr 
Ebers (adresse) grande Place f i . 19 
a Cracovie au premier des renseigne- 
ments sur le pensionnat d’un profeseur 
de franęais, dont la femme est Polonaise.

(825-3)

W SŁUPCO nad Wisłą
w Cyrkule Tarnowskim; mil trzy od kolei są,

dw a B u h aje
czyslćj rasy H o l* « » ‘l e r » h I e j  trzooh-letnie do sprzedania 
[840] za bardzo pomierną cenę. 0 ~ 8 )

A . U i m m e l h a u e r  e t  C o m p .

Niniejszćm daje wiadomość, że utrzymuje skład komisowy swoich wyrobów w K r a k o w i e  
u pana J . L. R IT T E R M A N N A  przy ulicy Grodzkiej pod L . 5 9 .

Ceny fabryczne wyjątkowo w Krakowie u tegoż pana są następujące:
I )  Ś w i e c e  S t e a r y n o w e  l e j  w a r t o ś c i  centnar wiedeński po zlr. a 68.

Świece te stołowe, kościelne, nocne, jako też do pojazdu używane, świecom „Apol l o"  
zwanym są zupełnie równe.

* )  Ś w i e c e  S t e a r y n o w e  w a r t o ś c i  centnar wagi celnćj zł. austr. 55.
3 )  „ 3 ć j  w a r t o ś c i  .  „ 5 0 .

Dwa te ostatnie gatunki Świec Stearynowych, chociaż tanie, palą się dobrze nie topniejąc 
z boku, jednostajne, jasne światło,dają, knoty zwęglają się same, przez co przy tańszych 
świecach czyszczenia knota pozbyło się.

ggfrobstalunki mniejsze nii na centnar, nie przyjmują s ię .* ^ (
Am Himmelbauer et Comp.

f ^ P W  H O T E L U  D R E Z D E Ń S K I M  N A  l im P I Ę T R Z E

Tylko podczas tego Jarmaku a nigdy więcej
’zostaną sprzedane po cenach zadziwiająco tanich 6 0 0  sztuk */t  i 4/5 szerokich prawdziwych

P Ł t i i C I K M  _
snlijskich i rumburskich, —  partya bielizny sto łow ej, — ręczników i 5 0 0  tuzinów p r a 

w d z i w y c h  c h u s t e k  do  n o s a ,  
które mi od pewnego fabrykanta w sąotsw dane rostały i wykupione być nie mogły, a ratem w j a k  n a ikro ttzu u i 
czasie podczas tego ja rm a rk u  z a  gotow e pieniądze z  opuszczeniem 35% n i ż e j  c e n y  w y r o b u  
sprzedane byt: muszą. — Pozwalam sobie zapraszać szanowną Publiczność tutejszą i zamiejscowa, ażaby *ię osobi
ście przekonać ‘chciała, że tak korzystnej sposobności do z.kupenia praw dziw ego, dobrego i taniego płó tna  

jjgSśTw K r a k o w i e  j e s z c z e  u l e  b y ł o  i  w i ę c e j  n i e  b ę d z i e . * ^  
B ezprzykładny taniość dow odzę następującym cennikiem z ty u w a g $ , że za  pra

w dziw ość pło'cien i akuratność miary zupełnie ręczę i każd$ u mnie kupionij sztukę pło'- 
tna napowrót przyjmuję, a zap łacony za  nty kwotę zwracam , jeżeli płótno takiej samej 
jakości gdziekolwiekbijdź za  tę santy cenę otrzymać można. (799-8 )

f f r e n y  s t a ł e  w  w a l u c i e  a u s t r i a c k i e j : ^ !
1 sztuka płótna szarego z przędzy 30 łokci wied. p o ...................................5 zł. 25 kr. i cieńsze
1 „ „ szarego z przędzy ręcznćj 30 łokci w ie d .....................................6 „ 25 „ „
1 sztuka płótna szarego wiksztedzkiego 30 łokci wiedeń.................................. 7 zr 25 kr. i cieńsze

konopnego „   8
białego z przędzy białćj % szeroka 30 łokci wied.............................. 10
skórkowego bardzo pięknego */4 i % 38 
białego „Greas" zwanego 38
z przędziwa w ogniwa robionego % 38 
lekkiego holenderskiego na 12 koszul 42 
ciężkiego rumburgskiego na 12 koszul 42 
cienkiego konstanckiego na 12 koszul 42 
weby irlandzkiej „ „ „ 50

1 „ „ szwajcarskiej „ „ „ f 50 » • • • • • • • • •  • —  » „
Wszelkie gatunki weby rumburgskiój, belgijskiej i szwajcarskiej 50 1 54 łokci, % szerokości 18, 

20,24, 30,36, 40, 50 do 60 i 100 zł. gM P szczególn ie polecani po cenach nad podziw  tan ich .”* B
1 , 0 6 0  t u z i n ó w  p r a w d z iw y c h  p ł ó c i e n n y c h  c h u s t e k  d o  n o s a  r o z m a i t e j  w i e l 
k o ś c i .  b i a ł e  i  k o l o r o w e  i  IOO t u z i n ó w  f r a n c ,  b a t y s t o w y c h  c h u s t e k  d o  n o s a .

tuzina białych chustek do nosa .  .......................................................................— zlr. 90 kr. i cieńsze
wielkich » „ .............................................
cienkich ióciennych irladzkich chustek do nosa
najcieńs ch holenderskich....................................
uiebies o drukowanych m ęskich ...........................
szarych ręczników'.....................................................
białych ręczników adamaszkowych......................

*
n

9
10
12
10
12
15
17
19

50
50
50
50

7 ,
%
V,
V,

1 
1 
1
1 obrus bez szwu

2 0
• . 2 „ 50
• • 5 w —

40
■ • i , 50
• • 3 » —

50
50
50wielki a d a m a s z k o w y .......................................................

1 serweta do kawy w różnych kolorach............................
1 tuzin serwet desertowych lub do h erb a ty ..................................................    • • • * » — „ „

Na szoiególne polecenie zasługują także k i l k a  1 ,0 0 0  k r a d l i  p łó c i e n n e j  « b a w e łn i a n e j  { d y m k i ) ,  era* 
k a p y  na łóżka wełniane * kutasamk ^

Kupujący towary 5 0  złr. otrzymają zamiast zw ykłego rabatu: i  serwetę do kawy 
z 6ma odpowiedniemu serwetkami, 1 garnitur adamaszkowy na 6  osób, tj. 1 obrós i 6  serwet. 

M H L o k a l  !Spr * © < ia Ż y  znajduje się tylko podczas jarmarku w S M F T I o t e l l l

W Drukarni „CZASU*

O .k . T E A T R  w  K R A K O W I E .

Jutro we (Środę dnia 12  października r. b .;
> [843] d®ny bgdzie (1 -3 )

p o ż e g n a l n y
panny Klotyldy Bogdanowiczownej.

P r e s g d p i i s f e i m  na lem piętrze.' J L j B A Y E R  z  W i e d n i a .
SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE.
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